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Uwaga: Dla prenmneratorów

Polityka polska.
Irin! pult« ii lita.

WARSZAWA, 28. -  Natychmiast

1 » świętach Bożego Narodzenia wybiera 
ą anecsna I ciba p o s tó w  sejmowych 

różnych ugrupowań p o l i ty c z n y c h  do Wi- 
k ń s a c z y z n y .

Naczelnik Państwa w  Po- 
znańskiero.

P O Z N A N , 28. (P A T .)  D z l l  r a n o

S aał się Naczelnik Państwa samochodem
o Raasoty. Po zwiedseniu tamtejszego 

samku nastąpił wyjazd do Rydzyny a 
zatrzymaniem elę po drodsa w Koicia- 
wie t w Lesznie, w asystencji ministra 
fet dzielnicy pruskiej Wybickiego, oraz 
Otoczenie Nacaelni e Państwa. Wyjazd 
1  R y o z y n y  do Warssawy nastąpi dslś o 
ifoda. 4 po poi.

Wzaowleai! itkowai.
KATOWICE, 28. (PAT). Rokowania 

gospodarcze polsko-niemieckie w sprawie
0. bliska dziś wznowiono. Dziś obra
dowała podkomisja kolejowa. Jutro przy
bywa do Katowic min. Olszowski i pos. 
Korfanty.

KATOWICE, 28. (PAT). Komisja 
graniczna po przerwie świątecznej wzno
wiła dziś prace. Mierniej komisji udali 

do Raciborza celem wytyczenia gra
nicy kolo Niebotowa.

0 rokowania polsko- ?; 
niemieckie. ł

B E R L IN  28. A g e n c ja  D e n a  
do n o si z K ró le w s k ie j  H u ty , że p e ł
n o m o cn ik  po lsk i, p. O lszo w sk i, o - 
św ia d c z y l w  ro zm o w ie  z p rz e d s ta 
w ic ie le m  te j  a g n e ji , że  ju ż  o b e c n ie  
cz y n io n e  s ą  p rz y g o to w a n ia  do 
w s z c z ę c ia  b e z p o śre d n ic h  ro k o w a ń  
p o lsk o -n ie m ie c k ic h  c e le m  o s ta te c z 
n e g o  u n o rm o w a n ia  s to s u n k ó w  p o 
m ięd zy  te m i p a ń s tw a m i;  Co do

}>rogram u ty c h  ro k o w a ń  —  to  u s ta -  
ono ju ż  23  p ro b le m y  z a sa d n ic z e , 

w y m a g a ją c e  u re g u lo w a n ia . R oko
w a n ia  to c z y ć  s ię  b ę d ą  b ez  u d z ia łu  
n e u tr a ln e g o  a rb i t r a .  D a le j o ś w ia d 
czy ł m in is te r  O lszow sk i, że po s t r o 
n ie  p o lsk ie j i s tn ie je  n a d z ie ja  po 
m y t e g o  p czeju sow adzen ia  ro k o w a ń .

W ]  łaliuttn imali
B"' 1  BERLIN, 28 (PAT) Wczoraj przed 
południem odbyła się a  kanclerza rze
szy narada w sprawie noty komisji ra- 
paraoyjnei. P o  połndnia obradował cały 
gabinet. Rezaltatn nie o*ią<n>ieto.

1 ib q  rtq df flnaoK.
P A R Y Z  38 . (P A T ) . H s r a s .  K o - 

m w a ik a t  u r z ę d o w y .  Wobec z w r ó o c a ia
•ie rządu niemieckiego do komisji repa- 
raoyjoej 8 proAbą, aiebp komisja przy- 
jqła jego przedstawioieli dła udsiełenia 
pewnyob wyjaśnień potrzebnych nądo- 
wi niemieckiemu do tego; afteby móo 
odpowiedsiać na pismo komisji rep ar a- 
cytaej s dnia 14 bm., komiąja postano
wiła przyjąć przedstawiciel! Niemiee d.
SO bm. o g. 14.

Wfbft) i m in L
PAPYZ, as (PAT) Haraa. Komfaja 

odszkodowań na posiedzeniu dzisiąjszem
będzie badała sprawę środków, jakie na
leży przedsięwzu 
bienia ze strony Niemiec w sprawie db-

wobec nowego uchy-

stawy koksu fabrycznego, należnego 
Francji.

0
BERLIN, 28. (PAT). Prasa niemie

cka donosi, iż rząd niemiecki otrzymał 
notę komisji reparacyjnej żądającą do
starczenia, brakującego 7. dawnych do
staw, węgla w ilości jednego miljona
200.000 tonn, najpóżniąj do dn. 80 stycz
nia 1922 r.

Udaremniony zamach 
w Niemczech.

BERLIN, 28. (PAT). Związki ko
munistyczne zwołały na święta Bożego 
Narodzenia do Berlina wielki jyazd ko
munistyczny. Wskutek zarządzeń bez-

fńeczeństwa, które wydała policja ber- 
ińska, zjazd ten został odwołany.

N o w a  k o n f e r e n c j a .
Konferencja w Cannes.

PARYZ, 28. (Polpress.) „Pet. Par.* 
Informuje, łe  urzędowe konferencja w 
Cannes rozpocznie się 8 stycznia.

nowa M m j a  firiaid‘a i Usji
to& 2'0.

PARyZ, 28. (Polpress.) Przed roz- 
poe-eciein konferencji w Cannes, tamte

odbędtie eię nowe spotkanie B rian d a  z 
L loyd  Qeorge'm. Definitywnie zostanę 
omówione kwestjet I) umowy angielsko* 
francuskie), 2) płac niemieckich ! 3) po
lityki w stosunku d o  Roajl Sowieckie).

H e n i  łileiiatl psjada ti [nni.
BERUN, 2& (Polpress.) .Alłg. Z.* 

dowiaduje się « urzędowego iródła, te  
kwestja zaproszenia do Cannes dele- 
gatów niemieckich została zdecydowana 
pomyfłnie dla Niemiec.

2 a m i e .
PARYZ, 28 KPAT) IIavas, Briand 

zy/sóęłł -SłQ .do rządów \Yielkiej Brytanji, 
Włoch, Stanów Zjednoczonych, Japonji 
i Belgji z prośbą, ażeby wyznaczyły 
swoich przedstawicieli na konferencję 
w Cannes dn. 6 stycznia. Program kon
ferencji obejm ie §sprawę odszkodowań 
oraz sprawę zwołania konferencji mię
dzynarodowej.

R o s j a  a  Z a c h ó d .

łosia i M a . *
MOSKWA, 28. (Polpress.) N a  po- 

csętku styesnia komisarz do spraw za- 
granicznych Csiczerin, ma się udać do 
Londynu. Nie jest jeszcze zdecydowa
ne, czy Litwinow będzie mu towarzy
szył w tej podróży. Więcej prawdo* 
podobnym jest, i i  zastąpi go Krasin. 
Według informacji rosyjskich w roko
waniach tych zs strony francuskiej 
przyjmie udział minister Loucher. Z 
Londynu dyplomaci sowieccy udadzą 
się do Berline. W cudzoziemskich ko
łach dyplomatycznych Moskwy uważają, 
te w razie pomyślnych dła bolszewików 
wyników rokowań londyńskich, wszy* 
stkie państwa Zachodniej Europy uznaję 
rząd Sowietów.

StraM wtoŝ G-rasilikie.
RZYM 28. (PAT). Daienniki wio

tkie zapiepzczają tek9t układu prelimi- 
naryjnego wlosko-rosyjskiego, przewidu
jącego zawarcie ostatecznej konwencji 
ekonomioznej w terminie 6 miesięcznym. 
Podpisany został również identyczny 
układ haadjowy z Ukrainą.

Dtlat wltilio-fBSjfliki.
RZYM, 28 (PAT) Układ włosko-ro

syjski składa się z 13 artykułów i prze- : 
widuje m. in. wząjemne zobowiązania w 
sprawie powstrzymania się do wszelkich 
wrogich wystąpień oraz propagandy po
za granicami kraju, zobowiązania raądu 
rosyjskiego w sprawie repatrjacji oby
wateli włoskich i wzajemne zobowiąza
nia co do niestosowania jakiejkolwiek 
tonny btakady.

R o t j l j .
LONDyN, 58. (P^presa.) Według 

.Daily Telegr.*, pomyślni dla bolsze^ 
wików rozstrzygnięcie kwestji uznania 
rzędu Sowietów, oparte fest na dwóch 
następujących motywach: 1) dopóki Rosja 
nie przystąpi do międzynarodowych sto* 
sunków handlowych I 2) bez udzisłu 
Rosji nie mote by£ rozstrzygnięty pra
widłowo problem wschodni.

Liga M tw  i lida iartiji.
HELSINGFORS, 28. (Polpress.) — 

Fińskie ministerjum spraw zagranicz
nych otrzymało wiadomoió, te  sprawa 
Karełji ma być debatowane w Radzie 
Ligi Narodów 10 stycznia* Zostanie 
przesłuchany deło^at Pinlandji, którym 
jut został mianowany przedstawiciel 
Pinlandji w Paryłu p. Enkeł.

S y t u a c j a  w  R o s j i .

loisiewitkis żaiwa.
MOSKWA, 2S (PAT) Na posiedze

niu 9 zjazdu sowietów w du. 26 grud
nia otwarto dyskusję uad referatami K*r- 
mleniewa i Bogdanowa. Bogdauow stwier
dza, że w zakresie koncesji zagranicznej 
zrobiono bardzo mało. dano bowiem jfc- 
dną koncesję na Uralu, a jedną robotni
kom amerykańskim w zagłębiu kozmi- 
ckim, wydzierżawiono zaś tylko 5 przed
siębiorstw. Kamienlew twierdzi, żo płon
ne są obawy, ażeby skutkiem obecnej, 
polityki ekonomicznej rozwiązał su; znów 
w Rosji kapitalizm.

Referat o odbudowio rolnictwa "-y~ 
głosił Ogiński. Stan rolnictwa jest roz
paczliwy. W stosunku do ub. roku pro
dukcja rolna w r. 1921 zmniejszyła się
o 25 proc. Istnieje plan dostarczeniu gu
berniom na Powołżu 25 miljonów pudów 
siana na w iosenne zasiewy.' a wedle pro
gramu trzeba 33 miljony pudów. Przy 
takiej dospodarce Powołże, które posia
da jedną trzecią ziemi ornej w Rosji, w 
roku przyszłym dać nic nic będzie mogło i 
może '■wystarczyć jedynie sobie. Pers pe
ktywa na urodzaj w roku przyszłym jest 
słaba. Na wielkie posuchy konieczne są 
wielkie środki, których dotychczas nie 
uzyskano.

MOSKWA, 28 (PAT) Wedle oficjal
nych danych komisarjatu aprowizacji na 
przestrzeni jednej dwunastej o*ęści re
publiki sowieckiej i republika ukraińska 
zebrała r»a proc. należnego podatku w  
naturze, Syberja zebrała 85 proc.: Kau
kaz północny 32 proo., Krym proo. t  
republika kirgiaka 14 pruć.



_ t______________________________________ ______________ . P R A C  Ał— 29 t» « M . H2I r . _________________________________________________ Nr. 8««

SIU ll!ll!leiil V B«!l|i.
MOSKWA 28. (Polpress*. {Z Odę

t y  donoszą: Przed trzema tygodniami 
•głoszono w przygranicznych powiatach 
Besarabji etan obielenia. Zaprowadzona 
zo sta ła  cenzora druków. Lokalna orga 
ny  administracyjne zostały podporząd
kowane władzom wojskowym. W pne-

■ ciągu dwuch tygodni przeszło .40 osób 
zostało pociągniętych do odpowiedzial
ności za krytykę władzy, i K ilkanaście 
osób zostało skazanych na karę więzio- 
nia za przechowywanie broni. Wpro
wadzone zostały również sądy doraźna.

PijwalM wjlanaitlwa«tosjl.
WARSZAWA 28. (Polpress). W 

Nr. 284 .Izuiestjl* ogłoszony został dek' 
ret rady komisarzy ludowych o prywat
nym wydawnictwie. Na mocy tego dek
retu prywatne wydawnictwo może po
wstać tylko za zezwoleniem odnośnych 
władz wydawnictwa prywatne mają pra* 
wo posiadać własne drukarnie 1 sklepy, 
Jak również sprowadzać druki z zagra
nicy. Każdy druk powinien prz*|4ć 
przez cenzur*;. Wydawnictwa płacą 
specjalny podatok w 6umie jednego ru
bla przedwojennego ta każdy arkusz 
druku.

PnMtja (skra aa Ukrainie.
WARSZAWA 28. (Polpress). Mo

skiewska aEkonomicz.eskuiiiu Zyżń“ do
nosi, że w r«jonie Winnicy uruchomione 
Zostało 6 cukrowni, w najbliższym cza- 
mają być u ruchom iono jesxo»e dwie 
cukrownie. Ogólna produkcja cukrowni 
wynosi l 1 pół milj. pudów.

Sftsatli w (HM (Ukiel.
WARSZAWA, 28. Osoba niedawno 

przybyła z Odeay w rozmowie ze współ
pracownikiem agencji Rubspresa w na
stępujący eposób scharakteryzowała obe
cną sytuację w gub. Chersońsklej.

W gub. Chersońsklej panuje głód, 
spowodowany silną suszą, która nawie
dziła całe południe Rosji tego lata. 
Chłopi żywią sie koniną; w cokolwiek 
lepszem położeniu są zamożni koloniści 
niemieccy wyprzedający swe bydło do 
sąsiednich guberni.

W poł. części gub.. Chersońskiei 
panuje względny spokój, północna zas 
częśc ogarnięta jest przez powstanie. 
W ananiewskim powircie operuje oddział 
atamana Małyja, pozostający podnaczel- 
nrm dowództwem atamana Zabołotnego; 
oddział ten stale zagraża linji kolejowej 
Odesa — Kijów i Birżuła — Golta. Koło 
Elizawetgradu „pracuje“, najliczniejszy 
ze wszystkich odd/.iałów powstańczych— 
oddział ppor. Iwanowa; kolo Wozniesicn- 
ska mnożą się oddziały kap. Czarnockie
go, pod Płoszkowem oddział ppor. 

'  Ermojłowa.
Hasła powstańcze, to walka z bol

szewikami i antysemityzm który ogarnia 
zresztą coraz szersze koła chłopstwa i 
mieszczaństwa.

„M|f o polsko-iosjisM itosaikatl.
WARSZAWA 28. (Polpress). Jzwie- 

Btja“ w Ni 284, streszczając ostatnie no» 
ty wymienione pomiędzy rządem pol
skim i rosyjskim wywodzą: W ten spo
sób wspomniane wyżej noty likwidują 
pewne ostre zatargi, wytwarzając tem 
samem możność kontynuowania pertrak
tacji o zbliżeniu i faktycznym wytwo
rzeniu przyjaznych stosunków, jak rów
nież możność urzeczywistnienia wielkich 
gospodarczych, ekonomicznych i kultu
ralnych zadań w dziedzinie stosunków 
pomiędzy Sowiecką Rosją a Polską.

' »  ■ ■ ■

Sprawa Galicji Wschodniej.
LWÓW, 28. (PAT). Dzisiejszy„Ri- 

dnyl Kraj“ w art. pod tytułem „Przed 
wyborami do Sejmu“, wspomniawszy, że 
komisja konstytucyjna Sejmu polskiego 
obradowała nad nową ordynacją wybor
czą do Sejmu, zaznacza, że ordynacja ta 
ma obowiązywać również Małopolską 
wschodnią, jakkolwiek nie stanowi ona 
integralnej części państwa polskiego. O 
przyszłości Galicji Wschodniei, pisze 
^Kidnyj Kraj" zadecydować ma, ja k  wia
domo, Rada Najwyższa, chociaż nie brak 
po obu «tronach usiłowań, ażeby kwestję 
przyszłości Galieji Wschodniej rozstrzy
gnąć na podstawie dobrowolnego poro
zumienia zainteresowanych narodów. Mu
simy się jednak  liczyć z tym, i e  Sejm 
rozstrzygnie sprawę ordynacji wyborczej 
we W s c h o d n ie j  Galicji i, te  « k ró tk im

czacie rząd zarządzi wybory, bacząc na 
to, kiedy nastąpi decyzja Rady Nalwyż
szej w sprawie przyszłości tego Kraju. 
Wspominając o dążenia pewnych polity
ków rusińskich do zbojkotowania wybo
rów, autor artykułu sądzi, że bojkot taki 
byłby bezcelowy, ponieważ wybory do 
Sejmu polskiego byłyby mimo to przc- 

rowadzone. Do Sejmu weszliby w ta- 
im razie, jako reprezentanci Ukraińców, 

komuniści, Którzy już poczynili w tym 
celu pewne przygotowania. Ażeby temu 
zapobiedz autor uważa, H koniecznem 
jest przystąpienie do wyborów i rozpo
częcie akcji przedwyborczej. Dopiero po 
ukończeniu wyborów, konkluduje autor, 
można będzie zadecydować czy repre
zentanci ludności ukraińskiej mają wziąć 
udział w obradach Sejmu czy też nie.

M u c ja  w Mjadi M o d li l i .
LONiy.M, 28. (Polpress.) Według 

urzędowych doniesień z Indjł, podczas 
nieporządków w Bombaju, które wy
buchły tem w chwili przyjazdu ks1ed« 
Walji, raniono 70 policjantów, *ab:to 
43 demonstrantów, ra->1ono 87, areazto- 
wara około 534. Przytcm zdemolowano 
149 wozów tramwajowyfch.

Kiwane zatraala w tbfnadL
MOSKWA, 28. (Polpress.) Rosts 

donosi z Ccyty: W Chankon miało miej
sce starcia strajkujących rikszy t  po- 
lic ą. Wirdd stra l uięcych duło ran
nych. Na pomoc policji zostało za
wezwane wojsko. Strajk jest skierowany 
przeciwlo francuskim przedsiębiorcom, 
którzy, jakoby, eksploatują pracę riksz.

Stuli kolejowi w tlemratl.
D1SELD0RP.28 (PAT) Wskutek nie

dojada do porozumienia przedstawicieli 
organizacji kolejowych z ministrem ko
lei żelaznych wybuchł tu na różnych
dworcach kolejowych strajk.

M i !  i  l n i e .

Ostra i tammi.
LONDYN, 28. Angielski wielko

rządca Egiptu feldmarszałek Allenby 
zakasał Zaghlulowi-Baszy „mieszać się 
słowem, lub drukiem do polityki“, opu
ścić Kair i osiedlić się w wiosce, w któ
rej się urodził. Zaghlul-Basza odmówił 
zastosowania się do tego rozkazu. Allen
by rozkazał go aresztować i pod eskortą 
odwieźć automobilem do Suezu; wydał 
nadto rozporządzenie, kładące areszt na 
wszystkich funduszach Zagh lula-Baszy. 
Aresztowano także sześciu zwolenników 
Zaghlula i kazano im wyjechać do miej
sca urodzenia. Ponieważ odmówili, wła
dze dały im kilka godzin do namysłu,

{ loczem dwóch z pomiędzy-nich rozstrze- 
ano mitrfeljezą.

G ro źb a  zb o m b ard o w an a .
K A IR , 6 2 8  (P A T ) H a v a s . W ła 

dze  a n g ie ls k ie  z a g ro z iły  b o m b ard o 
w a n ie m  m ia s tu  p rze z  lo tn ik ó w  w  
ra z ie  g d y b y  g ro m a d z ą c e  s ię  n a  u l i-  
c a c h  tłu m y  n ie  c h c ia ły  s ię  ro ze jść .

Dykta!».
PARYŻ, 28. (PAT). Havas. „Petit 

Journal“ donosi z Londynu, że Egipt ma 
oifzymać dyktatora.

EtbB tail Szprewa.
BERLIN, 28. (PAT). Podczas wczo

rajszych demonstracyj kolonji egipskiej 
w Berlinie przed ambasadą angielską 
aresztowano 20 osób. Gmach ambasady 
angielskiej jest stale strzeżony przez 
policję.

w— t  —

O s t a t n ie  w ia d o m o ś c i  

z  W a r s z a w y .
(—) Wczoraj wysłano z Moskwy do 

Polski 24 rzeźb z sali poselskiej zamku 
wawelskiego, wywiezionych do Rosji w 
1865 r.

(—) Premjer Ponikowski przyjął 
przewodniczącego komisji reewaknacyj- 
uej w Moskwie p. Ant. Olszewskiego i 
przewodniczącego delegacdi polskiej do 
rokowań górnośląskich, Kaz. Olszew
skiego.

(--) Wice ruin. spraw wojskowych 
gen. Eug. Hennig-Michaelis ustąpił ze 
swego stanowiska na własne żądanie.

Wiadomości telegraficzne.
(— ) Rząd francuski p rzed ło ży ł izb ie  

d ep u to w a n y ch  projekt ustawy, dotyczą
cej sp raw y  uk ład u  z Chinami w. przed
miocie rocznych rat odszkodowawczych 
za straty z czasów powstania bokserów..

(—) Pr: y był do Cannes Lloyd Ge
orge.

(—) Podczas debat w  labie depu
towanych w sprawia bankructwa banku 
przemysłowego dia Chin, po deklaracji 
premiera, ir.ba 303 głosami przsciw 213 
odrzuciła zgłoszony przez rząd wniosek, 
żądający mianowania komisji iiedczaj do 
zbadania tej sprawy. '

(—) W związku z pogorszeniem sto
sunków fińsko-rosyjskich władzo sowie
ckie na granicy fińsko-rosyjskiej pozwo
liły sobie niedawno na zrewidowanie 
wagonu zajmowanego przez powracają
cych do Helsingforsu fińskioh dyploma
tów. Znalezione zostały drogie futra I 
cenne obrazy. Posłuży to jako mate^jał 
do nowego skandalu dyplomatycznego.^

(—) Przy wyborach do rady Kanto- 
nalnej w Bernie szwajcarskim socjaliści, 
którzy dotychczas stanowili tam więk
szość, stracili wiele mandatów.

(—) Sejsmografy waszyngtońskie 
wykazały nader silne trzęsienie ziemi w 
odległości 4000 kro. na południc od Wa
szyngtonu.

(—) W Aleksandiji (Egipt) ścięto 
dwu fellaków, którzy zamordowali 17 
kobiet.

Z  g i e ł d y  w a r s z a w s k ie j*
Dla walut i dewiz zagranicznych 

usposobienie zniżkowe.
Notowano: Dolary *950.—

M arni Hera. 16-50
Franki franc. 288.—
Funty szterL 18400.—
Korony cscak io  39.—

K r o n i k a  p o l i t y c z n a .

0 Małopolską Wschodnią.
Ostatnia fiasco, którego doznała 

dyplomacja ukraińska na gruncie lon
dyńskim, wiąże się ściśle < podróżą ru
muńskiego męła stanu, obecnego pre
miera Take Jonearu do Londynu, która 
odbyła si? prsed miesiącem.

Take Joncscu nie tyl o sprostował 
szereg błędnych Informacji o Galicji 
wschodniej, podsuniętych Lloydowi Ge
orge, owi, ale zazneczył, ie  żądaniem 
Rumunji jest mieć wSrólr.ą granicę z 
państwem praworsądnem, jakiem jest 
Polska.

Lloyd George oświadczył, te  nic 
niema przeciwko temu postulatowi i 
Angija nie przedslęwcfmie iadnyoh kro
ków, o ile Polska zeches zaMwlć «pra-- 
wę wschodniej Małopois i.

Bolszewicy mają stracha.
Na ostatniem posiedzeniu „Rewwo- 

jensowietu“ szef sztabu armji czerwonej 
Lebiodjew przedstawił sprawozdanie, w 
którem, między innemi, powiedział co 
następuje:

„Próba zbrojnego najścia petlurow- 
ców na Ukrainę sowiecką została odrazu 
zlikwidowana i zapewne więcej nic po
wtórzy się. Ale na Ukrainie istnieją je
szcze organizacje powstańcze, całkiem 
niezawisłe od Petlury, które od niedawna 
wznowiły swoją czynność i prowadzą z 
niesłychaną zawziętością walkę z nami. 
Z odezw, rozpowszechnianych przez ajen
tów powstańczych, okazuje eię, że walka 
będzie toczyć się, celem wniesienia de
zorganizacji w szeregi armji czerwonej i 
administracji.

Muszę podkreślić, ie  powstańcza 
akcja szkodzi bardzo transportom woj
skowym i prędkiemu ściągnięciu podat
ku w ziemiopłodach, oraz podsyca „wrze
nie“ w umysłach,przy którem żadna pra
ca pokojowa nie jest możliwa. Dlatego 
proponuję omówienie sposobów walki z 
tym ruchem.“

Co Niemcy straciły po wojnie 
światowej.? .

Berlińska „Deutsche Ałlg. Ztg.* f 
podaje następujące iestawienie strat po-. 
niesionych przez Niemcy, w obszarze t 
ludności, na skutek wojny światowej:

Na rzecz Francji straciły Niemcy, 
w AIzacji-Lotaryngji i obszarze Saary 
16,404 kilom.-kwadratowych i 2,521,000 
mieszkańców, na rzecz Belgji — w Mo- 
resnet l Maemedy-Eupen 992 kim. k w .1 |
65.000 mieszkańców, na Kecz Dauji -  
5,807 kim. kw. i 274,000 mieszkańców 
na rzecz Wolnego Miasta Gdańska -  
1,926 kim. kw. i 831,000 mieszkańców, 
na rzecz Litwy — 2,447 kim. kw. > '
141.000 mieszkańców, na rzecz Polski 
46,110 kim. kw. 1 8, 947,000 mieszkań
ców, na rzecz Czechosłowacji 784 kim. 
kw. i 46,000 mieszkańców. Razem tedy 
straciły Niemcy 67,526 kilometrów kwa
dratowych i 4,804,000 mieszkańców.

Powyższa strata stanowi 10,77 proa 
ludności przedwojennej Rzeszy i 13,57 
proc, jej obszaru. Przed wojną wypadło 
na kilometr kwadratowy w Niemczech 
125 mieszkańców, obecnie przypada 127, 
z powodu emigracji Niemców z obszarów 
straconych. Obecna produkcja rolnicza 
Niemiec, które straciły, między innemi, 
% swej produkcji ziemniaków, wystarczy 
na utrzymanie tylko 87,5 proc. miesz
kańców.

Z  p o z a  b o l s z e w i c k i e g o  
k o r d o n u .

Za Równem grasowały oddziały Tin- 
tiunnika, wodza powstańców antybal- 
szewicklch. Nie dawno zostały rozbite, 
część ich pociągnęła dalel, w głąb kraju, t 
część przeszła granicę polską i została 
rozbrojona. ^

Ludność na terytorjum boiszewie
kiem jest wroga swemu rządowi. Prze
chodzi często granicę, radzi się miesz
kańców po stronie piolskiej, prowadzi t 
nimi handel, płacąc złotem lun markami 
polskiemi.

Ogromne oburzenie wywołało za
rządzenie bolszewickie, żeby każdy go
spodarz dostarczył dwa podkłady, wyrą
bawszy je i obrobiwszy. Zabiera to i  
dni pnrcy, a wzamian dostają s fury 
drzewa, co kosztuje taniej, nii 2 dni ro> 
boczę. ‘ “

Podatek żywnościowy (prodnałog) 
wywołał również niezadowolenie i o po- 
zycje. Każde gospodarstwo powinno ao 
starczyć 6 pudów zboża, 12 f. masła od 
krowy i 12 f. mięsa. Włościjanie często, 
żeby nie dać mięsa bolszewikom, upro
wadzają krowy przez granicę i sprzedąH 
je na polskiej stronie.

Niezadowolenie i wrzenie jest za
tem stałym objawem wśród ludności za 
Równem.

Jeżeli po przywróceniu wolnego 
handlu uda się pacyfikować Wielkorosją 
z Ukrainą i wogóle kresami. Rosji nie 
pójdzie tak łatwo.

Z y c i e  k r a j u .
-f- Warszawa. (Żywa pochodnia w 

Barze). 24-letni Bolesław jKowalski, 
maszynista, zamieszkały w Henrykowie 
pod Warszawą, w wigilję Bożego Naro
dzenia będąc w restauracji „Bar Wla- 
deński* przy ul. Trębackiej nr. 11 6tłuKł 
trzymaną w kieszeni butelkę ze spiry
tusem. W tym czasia Kowalski zapala
jąc papierosa, spowodował zapalenie się 
zmoczonego spir.itusem ubrania. Ko
walski płonąc, wybiegł na ulicę, gdzl* 
na ratunek pospieszył mu posterunkowy 
z warty przed hotelem „Rzymskim*, 
który przy pomocy przechodniów ugasił 
płonące ubranie. Lekarz pogotowia, 
stwierdziwszy dotkliwe poparzenie rąk, 
szył i piersi, przewiózł oriarę własnej 
nieostrożności do szpitala ów. Ducha.

4- Warszawa. (Weteran z powsta
nia listopadowego). W Warszawie prz/ 
ul. Zajęczej Ni 12 ro. 85 mieszka wete
ran i uczestnik walk pod Wawrem, Dę
bem Wielkiem, Ostrołęką p. Michał Sz. 
Staruszek liczy U l lat życia.

Od ozasu odzyskania przez Polskt 
bytu państwowego otrzymuje on emery
turę. Obecnie nawet uzyskał podwyż
kę, zamiast 3 tys. mk. rocsnle wypłaea- 
ją mu... 1760 mk. miesięcznie!
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P o  n a r a d a c h  l o n d y ń s k i c h .
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R e z u lta ty  trz y d n io w e j  w iz y ty  
p rz e d św ią te c z n e j p. B r ia n d a  w  L o n 
dynie, p rz e d s ię w z ię te j  w  c e lu  u s ta 
le n ia  w sp ó ln y c h  p o d s ta w  d z ia ła n ia  
Wobeo „ b a n k ru tu ją c y c h *  N ie m ie c  
i z w ią z a n y c h  z te m  a k tu a ln y c h  
8praw  e u ro p e js k ic h , p r z e d s ta w ia ją  
s ię —je ś l i  o k o n k re tn e  d e c y z je  ch o d z i 
— b ard zo  z k ro m n ie . O zn ak  p o w a ż 
n ie jszego  z b liż e n ia  f r a n c u s k o -a n g ie l 
sk iego  n a  t le  s to s u n k u  do k w e s t j i  
o d szk o d o w ań  n a ra d y  lo n d y ń sk ie  b y 
n a jm n ie j n ie  w y w o ła ły . P r z e c iw n ie
—  z w y w ia d ó w  d z ie n n ik a rs k ic h , 
k tó ry c h  n ie  s k ą p il i  a n i  p. B r ia n d , 
an i L lo y d  G eo rg e , w y n ik a  c a łk ie m  
W yraźnie, że p ro b le m  r e p a r a c y jn y ,  
b ę d ą cy  dziś  o s ią  p o lity k i e n te n ty  
1 p ro b ie rz e m  j e j  w e w n ę tr z n e j  sp o i
s to śc i, p o w o d u je  n a d a l  b a rd z o  n ie 
b ezp ieczn e  t a r c i a  p o m ięd zy  L o n d y 
nem  a  P a ry ż e m .

O s ta tn i  k o m u n ik a t  u rz ę d o w y  
a n g ie lsk i, d o ty c z ą c y  p rz e b ie g u  n a 
rad . pom im o ró żo w e g o , j a k  z w y k le  
w  p o d o b n y ch  r a z a c h  z a b a rw ie n ia ,  
toów i w p ra w d z ie  o g ó ln ik o w o , że  
■ w yrażono  je d n o m y ś ln y  p o g lą d  n a  
k o n iec z n o ść  u s ta le n ia  s to s u n k ó w  w  
E u r o p ie “ a le  te ż  d o d a je , iż  »żad 
nych  p o s ta n o w ie ń  w  te j  s p r a w ie  
¿aszcze n ie  p o w z ię to " .

Z a m ia s t  t a k ic h  p o s ta n o w ie ń  k o n 
fe re n c je  lo n d y ń sk ie  d a ły  w  w y n ik u  
• a p o w le d i  s z e re g u  n o w y c h  p o g a 
w ę d e k  d y p lo m a ty c z n y c h , p o d c z a s  
k tó ry c h  .n ie z a ła tw lo n e  i  n ie w y g ła -  
flzone d o tą d  s p ra w y  p o d le g a ć  b ę d ą  
da lszem u  o m a w ia n iu . Z ja k im  s k u t 
k iem  —- p rzy sz ło ść  p o k a ż e . W iem y  
ty lko , że  ju ż  4 s ty c z n ia  1922  ro k u  
z e b ra ć  s ię  m a  R a d a  Jn a jw y ższ a  w  
C annes, z a ś  w  p a rę  d n i p ó źn ie j R a d a  
A m b asad o ró w , k tó ra  zn ó w  p rz y g o 
tu je  z w o ła n ie  w s z e c h e u ro p e js k le j  
k o n fe re n c ji  e k o n o m iczn e j, n ie  w y łą 
c z a ją c  t t ió /J a łu  w  n ie j N ie m ie c
i — R osji. C e lem  te g o  z e b ra n ia  m a  
b y 6— o d b u d o w a  E u ro p y .

ŁBOM ? ¥ S A .

Pokłosie gospodarki P . P . S . 
wsaraorządzio łódzkim.

I.
Sprawozdania roczno z wykonania 

fcodżetow to najwłaściwsza zasada do 
Wszechstronnego rozpatrzenia względnie 
wytyki działalności gospodarzy samo- 
ttądów ratejskieh, którymi są rady raiej- 
•fclo i magistraty, oraz do dokładnego 
»rwnajoraienta się z siłami finansowemi 
jednostek gospodarczych miejskich, ich 
wodków materjalnych, tudzież sposobu i 
tkali zaspakajania potrzeb gospodarki 
miejskiej.

Niestety, jeśli chodzi o naszą Łódź, 
zasadniczej podstawy do wszeonstron- 

*u\j oceny gospodarki obecnych ojców 
Hiiasta — tych* właśnie sprawozdań z 
Wykonania budżetu bodaj za jeden okres 
trzyletniej ich już minionej kadencji — 
uotąd nie mamy i, prawdopodobnie, dłu- 
«o jeszcze na nic poczekamy.

Są wprawdzie budżety miejskie, 
Zatwierdzane z zasady w ostatnich dniach 
*oku gospodarczego, zamiast, na począt
ku tegoż, ale pomijając już wzgląd, żo 
hndżet bywa często bardzo pięknym pia
tem, który następnie może być po par
seku wykonany — budżety miasta Ło
dzi nie wzbudzają szczególniejszego za
ufania już z tej choćby racji, że nawet 
nada Miejska, powołana do ich kontro
lowania, nigdy roli swej należycie nie 
Szumiała, a wartości budżetu, jako czyn- 
*dka regulującego, absolutnie nie doce
niała. Zważywszy przytem zagmatwany i 
Ebyt ogólnikowy układ budżetu miasta 
j-odzi, w którym nawet najbliżej zainto
now ani z trudem zaledwie mogą się 
“Jjentować, przychodzi siQ do przekona
na, iż jest to budżet t. zw. maskowany,
* Jako taki nic posiada oii iada^j war-

J a k  w iad o m o , m y śl u d z ie le n ia  
N iem co m  m o ra to r ju m  z o s ta ła  —  w  
d ro d ze  u s tę p s tw a  te n d e n c jo m  po li
ty c z n y m  f ra n c u s k im  —  z a n ie c h a n a . 
N iem cy  m u sz ą  d o k o n ać  w y p ła ty  
d w ó c h  n a jb liż sz y c h  r a t  w  su m ie  
pól m il ja rd a  m a re k  z ło ty c h , p e w n e  
u lg i  n a to m ia s t  z o s ta ły  im  p rz y z n a n e  
ty lk o  w  k w e s t j i  ś c ią g n ię c ia  u s ta lo 
n e g o  w  u l tim a tu m  i in a n s o w e m  p ro 
c e n tu  od  e k s p o r tu  n ie m ie c k ie g o . 
T a k ie  w sz a k ż e  p o s ta w ie n ie  s p ra w y  
o d sz k o d o w a ń  j e s t  ty m c z a s o w e  i  po
ło w ic z n e , n ie  u s ta la ją c e  n a  p rzy 
sz ło ść  l in j i  p o s tę p o w a n ia  w o b e c  o- 
p o rn e g o  a  p o d s tę p n e g o  d łu żn ik a , a n i  
te ż  n ie  k o n k re ty z u ją c e  g w a r a n c y j ,  

' j a k i e  m a ją  b y ć  d la  z a b e z p ie c z e n ia  
w ie rz y te ln o ś c i  k o a lic y jn y c h  z a s to -  j 
s o w a n e .

D la te g o  te ż  z a p o w ie d z ia n e  w  
L o n d y n ie  * o b ra d y  w c ią ż  oko ło  ty c h  
te m a tó w  o b r a c a ć  s ię  b ę d ą , d o ty k a 
j ą c  z re s z tą  z w ią z a n y c h  n ie  m n ie j 
ś c iś le  z o d b u d o w ą  EU ropy: s p ra w y  
r o s y js k ie j ,  s p ra w y  ro z b ro je n ia  n a  
lą d z ie  i t. d. Ze do  u d z ia łu  w  ty c h  
o b ra d a c h  —  co  s ię  po r a z  p ie rw sz y  
z d a rz a  —  p o s ta n o w io n o  d o p u śc ić  i 
R o sję  s o w ie c k ą , n ie  m oże  to  b y ć  
n ie s p o d z ia n k ą  d la  p o lity c z n e g o  ś w ia 
t a .  P r o je k t  e k s p lo a ta c j i  R o sji p rze z  
A n g lję  i  N iem cy , e w e n tu a ln ie  w e 
sp ó ł z A m e ry k ą , w y c h o d z i c o ra z  b a r -  
dzioj z s fe ry  m g ła w ic o w y c h  f a n ta -  
*y j. W o b e c  ta k ie j  p e n e tr a c j i  w  
o b sz a ry  ro s y js k ie , r o k u ją c e j  n a d z ie 
j e  o lb rz y m ic h  k o rz y ś c i  n ie ty lk o  ek o 
n o m ic z n e j, bo i  p o lity c z n e j n a tu r y ,  
F r a n c j a  n ie  m oże  s ię  t rz y m a ć  n a  
u b o c z u , ja k ik o lw ie k  b y łb y  j e j  p o g lą d  
n a  d z is ie js z e  s to s u n k i  w  R osji.

F r a n c u s k i  in te r e s  p a ń s tw o w y  
w y m a g a , a b y  n a  t e r e n ie  ro sy js k im  
n ie  d a ć  s ię  u b ie c  lu b  w y r u g o w a ć  
in n y m . W ięo  m im o  s iln e j  i  z ro z u 
m ia łe j  n ie c h ę c i  p o w a ż n e j o p in ji  
f ra n c u s k ie j  do z a s ia d a n ia  p rzy  
w sp ó ln y m  s to le  i  r e p r e z e n ta n ta m i

N iem ieo  i a u to k r a c j l  k o m u n is ty c z n e j 
(p ro te s t  p o s łó w  F r a n c j i  p ó łn o cn e j), 
p . B r ia n d  zm u szo n y  b ę d z ie  o p in ji  
te j  lo n d y ń sk i sw ó j p ro g ra m  p rz e d 
s ta w ić  i w o b e c  n ie j  g o  —  o b ro n ić . 
C zy p rz y jd z ie  m u  to  ła tw o , n a le ż y  
w ą tp ić .

S z e ro k o  k o lp o r to w a n e  p rze z  p r a 
sę  n ie m ie c k ą  i j e j  ró ż n o ję z y c z n y c h  
sp rz y m ie rz e ń c ó w  p o g ło sk i o s tw o 
rz e n iu  n o w e g o  t ró jp n ro z u m ie n ia : 
A n g lja — F r a n c ja — N iem cy , o k a z a ły  
s ię , s ą d z ą c  z p rz e b ie g u  o b ra d  lo n 
d y ń sk ic h , c z y s tą  z łu d ą  i  a b su rd e m . 
W  k a ż d y m b ą d ż  r a z ie  ju ż  ch o ćb y  
p rz e z  f a k t  p ra w d o p o d o b n e g o  d o p u sz 
c z e n ia  R o sji s o w ie c k ie j  i  N ie m ie c

do u d z ia łu  w  d y s k u s ji  n a d  odb u d o 
w ą  E u ro p y  —  z a z n a c z a ją  s ię  w ś ró d  
e n te n ty  p e w n e  z m ia n y , p e w n e  z w ro 
ty  w  k ie ru n k u  i n a tę ż e n iu  p rą d ó w  
p o lity c z n y c h . S k o ro  z a ś  z m ia n y  te  
t a k  m ocno , t a k  g łęb o k o  z a z ę b ia ją  
s ię  o c a ło k s z ta ł t  s to s u n k ó w  n a s z y c h  
z za ch o d n im , a  z w ła sz c z a  w s c h o d 
n im  są s ia d e m , n ie  m ożem y  w obeo  
z m ie n ia ją c e j  s ię  s y tu a c j i  p o z o s ta w a ć  
w  ro li  b ie rn y c h  w id z ó w . W k ro c z y ć  
j a k  n a jp rę d z e j  n a  a r e n ę  w y p a d k ó w  
i to  w  c h a r a k te r z e  b a rd z o  p o w a ż n ą  
ro lą  p rzez  lo s o b d a rz o n e g o  a k to r a —  
to  p o w in n o  s ta ć  s ię  dz iś  g łó w n ą  
b o d a j i  n a jp ie rw s z ą  t ro s k ą  p. Skir- 
m u n ta . B. D.

S p r a w a  E g i p t u
Od cza?u pne’.-opania fcrnalu Sues* 

kiego w röku 1S69, skręcającego znsezüie 
d ro gi do lndyj wschodnich, nabrał E'ipt 
szczególniejszego znaczenia dla Angiji, 
która po rozbiciu rewolucyjnych woj.-k 
Arabi beja pod Tel sl Kebirem w 1882 r. 
osiadła tam na dobre. Egipt zachował 
wprawdzie pozory państwa suwerennego, 
w rzeczywistości jednak rządzony był jak 
pierwsza lepsza kclonjs przez Anglików, 
utrzymujących w nim stałą i znaczną silę 
zbrojną. Fakt ten dał możność wyrobie
niu się w opinji angielskiej przekonania, 
ie  flaga* W. Brytanji powiewa w całej 
Afryce, poczynając od Kapsztadn a i  po 
Aleksandrję.

Tak rzeczy się miały at do czasów 
wojny światowej, której jednym z reflek
sów była rewizja stosunku Angiji do świa- 
ta muzułmańskiego. W Londynie »rezy
gnowano : tradycyjne) polityki protego
waniu za kaidą cenę sułtaria tureckiego 
i utworzono nowe państwo arebskie. Przy* 
szedł te* czas — w myśl nowego kursn— 
na zwolnienie — przynajmniej w większej 
części — Egiptu z narzuconej mn opieki. 
Latem r. b. rozpoczęły się rokowania mię
dzy przedstawicielami rządu angielskiego 
a przedstawicielami Egipto. Miały one na 
ceiu aatanowić nowy .modus vivendi* 
łych dwóch państw, a za podstawę siu- 
iył im projekt angielski, przywracający 
pozornie Egiptowi całą jego samodziel
ność. Rokowania t« toczyły się dość długo 
i był moment, gdy zdawało się, i e  do
prowadzą do pożądanego przez Anglików 
wynika. Tymczasem rozbiły się ona w

rezultacie, gdyt przedstawiciele Egipto 
przyszli ostatecznie do przekonania, że 
Anglicy ofiarują Egiptowi w rzeczywisto
ści nie peiną, lecz pozorną samodzielność.

Z ogłoszonego świeżo w L ndynie 
protokułn odnośnych rokowań pokazują 
się, że głównym „kamieniem obrazy*, o 
który się rozbiły, była kwestja wojskowa. 
W angielskim projekcie konwencji anglo- 
egipskiej, przedłożonym Adli biszy, prze
wodniczącemu delegacji egipskiej, było 
powiedziane, te W. Brytanja obowiązuje 
się popierać interesy iywetne Egiptu i 
bronić całości jego terytorium. Aby ten 
cel osiągnąć, wojska angielskie będą mia
ły prawo przemarszu pizez terytorjnm 
Egiptu, a garnizony angielskie będą mo
gły być ustanawiane na pewien przeciąg 
czasu w rozmaitych jego punktach. Oprócz 
tego Egipt ma się zobowiązać do dostar
czania im koszar, lotnisk, portów mor
skich i t. d.

Na to w odpowiedzi wskazała deie- 
gaeja egipska, że tego rodzaju propozycja 
wyklucza ideę niepodległości Egiptu, rów
nającą się jego okupacji. Zdaniem jej wy
starczyć powinno Anglikom obsadzenii 
brzegów kanału Sueskiega

Równocześnie poruszono w tej od
powiedzi sprawę sdmin stracji Egiptu w 
myśl propozycyj angielskich. Oświadczo
no sie mianowicie przeciw terno, aby rząd 
egipski musiał zasięgać opinji wysokiego 
komisarza brytyjskiego przed zawarciem 
układów s jakiemkolwiek innem państwem 
oraz przed mianowaniem wysokich iunkcjo- 
narjuszy sądowych i skarbowych.

Wynika stąd* iż nasze władze ko
munalne w ciągu trzyletniej kadencji nie 
opublikowały żadnych absolutnie danych, 
któreby mogły być przyjęte, jako do
kładno odbicie stanu gospodarki rniej- 
kiej i stać się materiałem polemicznym 
tj. krytye-znym w rękach przeciwników, 
a obrończym w rękach zwolenników pew
nych idei.

Nic dziwnego, i i  złośliwi twierdzą, 
że jest to czynione świadomie i celowo, 
aby nie dawać broni do rąk tym wszy
stkim, którzy nie idą za rydwanem zwy
cięskich w minionej kampanji frakcyj 
radzieckich. Czy pogłoski te mają uza
sadnienie, nie do nas należy ustalać; 
zrobi to w przyszłości krytyk lub histo
ryk, który — o ile wyjdzie z obozu an
tydemokratycznego — w materjałe spra
wozdawczym znajdzie, niestety, całą ko
palnię argumentów' przeciw łudowładztwu 
w najszczuplejszem bodaj znaczeniu tej 
idei.

Niepodobna pominąć tej ‘ zadziw ia
jącej — w celu zdyskredytowania idei— 
jedności, jaką wykazywały wręcz wro
gie sobie obozy, wchodzące w  skład Rady 
Miejskiej.

Zarówno najskrajniejsza lewica, lak 
i nąj dalsza prawica, nawzajem prześci
gały sio w pomysłach, byleby stworzyć 
argumenty, że robotnik do rządów —*oa- 
wet w samorządzie — nie doroGł, źe nie
zdolny jest racjonalni« poprowadzW na
wet gospodarki miejskiej, de prowadzę* 
nia której „się dorwał“.

Rada łódzka przez cały a n s swego 
istnienia sprawiała na swyoh wyborcach 
wrażenie tego towarzystwa z bajki ro
syjskiej, gdzie łabędź, rak i szczupak 
wspólny furgon każde w inną usiłowało 
pociągnąć stronę.

Odpowiedzialność całkowitą za taki 
stan rzeczyponieśó musi bezsprzecznie 
frakcja PPS.: bo, prawioa żydowsko- 
chrześcijańska — mimo różafca wyzna
niowe - zupełnie świadomie i celowo 
idą*»*«, j*śłł aie de ebałeaua K:i4jr, 4*m

najlepszym  razio do jej zdyskredytowa
nia, to nnj liczniejsza" z frakcyj radziec
kich PPS. — przez brak zrozumienia 
przypadłej sobie roli, przez brak wy
raźnego programu w dziedzinie zadań 
gospodarki miejskiej, przez nieustanne 
wahanie się i brak śmiałości do zajęcia 
zdecydowanie polskiego i obywatelskie
go stanowiska — poszła na rękę prawi
cy i znakomicie jei zadanie ułatwiła.

Dopóki w Radzie brała udział frak
cja NPR., pepesowcy w „drażliwych wy
padkach“ wstydliwie kryli się za jej 
plecy,, częściowo głosowali, częściowo 
zaś wstrzymywali się w nadziei, iż NPR. 
weźmie na siebie nienawiść- toj czy in
nej frakcji, ale sytuację uratuje...

Jakkolwiek to sytuacji nie ratowało, 
gdyż Rada zatracała swój właściwy cha
rakter, traciła wyraźną fizjognomję — 
polskiej jednostki demokratycznej, to 
jednak do ozasu takie mydłkowanie pe- 
pesowcom się udawało.

Ody jednak zabrakło w Radzie frak
cji NPR., i nie było za czyje plecy ukryć 
się, a nadomiar złegcf wypadło żydow
skiej prawioy spłacać pozaciągone wcze
śniej zobowiązania oraz zapewnić sobie 
na przyszłość jej przychylność — -stało 
eię, iż zbrakło polskiego przedstawiciel
stwa roboŁnfeaego w Radzi« — gdyż 
PPS. skazaną »ostała na całkowitą za
leżność od żydów: przeszła w służbę ka- 
mieniczników żydowskich i na całkowi
te ich utrzymanie. j

n. j
Łatwość przeprowadzania pewnych 

uchwal w nadzwyczajne zdumienie wpra
wiała nawet wnioskodawców, „towarzy
sze“ jednak się nie o^entowaii, co mia
ło wreszcie ten  skutek, że i frakcja nie
miecka poczęła „szwareować“ różne za
pomogi dla askót hakatystyesayeh i t  p.

uczy na  ąytnaęję, w  ja k ą  zabrnteto, 
otworzyły się towarzyszom dopiero wow* 
<sws, kiedy przeszła uchw ał* o wprowa.- 

do rw rfł fastgniiB, jd h s  a"

wykładowego, lecz i wtedy, zamiast nie
dorzecznej uchwale jawnie się przeciw
stawić, za stosowniejsze uznano, jak nie
gdyś za plecy NPR., ukryć się za plecy 
rządu — byle się nie narażać jawnym 
już teraz i niezbędnie potrzebnym sprzy
mierzeńcom.

Chodziło bowiem o utrzymanie z* 
wszelką cenę zagrożonej w swem istnie
niu Rady Miejskiej, do czego znów przy 
jei strup lesz a łośc i i absolutnej nie
zdolności do pracy potrzebny możliwie 
najliczniejszy zastęp sprzymierzeńców, 
mogących choć' pozornie ratować sy
tuację. *. ^

Do jakiej abnegacji swych obo
wiązków doszli w tym Czasie pp. radni, 
jak dalece niezdolną do jakiejkolwiek 
pracy stała się w tym czasie Rada,świad
czy niezliczony szereg faktów, % któ
rych nąjoharakterystyczniejszy jest wzię
ty z życia sameg» prezydjum Ua #»

Oto jeden z wiceprzewodniczących, 
który zrzekł się swego mandatu, przer 
miesiąc bodaj jeszcze ozy dłużej podpisywał- 
wszelką urzędową korespondencję łfndy, 
gdyż urzędujący wówczas przewodniczą
cy nie miał na to czasu... Ażeby na
stępnie ratować prawomocność podpisa
nych dokumentów, tenże cofnął swą re
zygnację i nie pokazał się. więcej na po
siedzeniach Rady.

Komisje radzieckie naogół prze szły 
do wspomnień i niektóre z nich tem sie  
tylko wyróżniły, że stały się po kilku 
miesiącach zoytecznemi, nie zdoławszy 
się nawet ukonstytuować.

oznaki żya#a d.sją komisje: skarbo
wo-budżetowa i do spraw  ogólnych, li- 
oząca każda po kilkunastu członków; 
u trzym ały  się przy życiu tylko dzięki 
tem u, że odbywają posiedzenia wspólna, 
w obec czego ohoć pięciu członków U» 
często  n a  posiedzenia się zbierze.. T a
kim  sposobom  choć tylko form alnie spra
w y n a ksnu&Jacb aą zała tw iane.

Z* to a a  Radaie Miejskiej by w* 
wjpOirt odw fotofe. (d. o. ql)
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Przyjmując do wiadomość« tę odpo
wiedź, rząd angielski zamączył za pośred
nictwem marszałka AUenby, swego wyso
kie :o komisarza w.Egipcie, ie gotów jsst 
do dalszych rokowań nad sposobem wpro
wadzenia w iycie swych propozycyj, lecz 
nie odstąpi od zasad, na jakich są oparte 
i od zarządzań, mających aa celu bezpie
czeństwo.

Pozornie równałoby się to zupełne
mu zerwaniu rokowań z Egiptem, który 
nie wykazjje oznak ustępliwości. Zw*

fywsry jednak tę wielką ustępliwość, jaką 
się rządzi obecny premjer »agielski — dość 
wspomnieć sprawę irlandzką- mciua mieć 
pewną nadzieje, is  znajdzie się drogę po
rozumienia z Egiptem. Sprawa to bowiem 
pierwszorzędnej wagi dla W. Brytanii, 
zmuszone), ze względu aa swycb m aho
metan indyjskich, ntnirtaywti dobre sto
sunki z wyznawcami isUmti wogóle. chwi
lowo nadwyrężone przez nieprzyjazny jej 
stosun«^ do rządu aogorskiego.

(ii Oliwi I i. U. w Warnie.
W nltd.ielr, dnia 18 b. ra. odbyto 

(i; o a o dr. 11 rano ogółu* zebranie człon
ków NPR w Warszawie.

Referat o sytuacji politycznej wygło
sił kol. pos. A. Chądzyński. Przeszedłby 
Co kwestji dalszej egzystencji Sejmu, 
stwierdził, łe  Sjm  obecny spełuit jut 
swój obowiązek i ta po uchwaleniu ordy
nacji wyborczej, powinien się rozwiązać. 
Uczynić zaś powinien to tembardziej, te 
Sejm nasz dotychczasowy nie jest kom
pletny: brak przedstawicieli kresów wscho
dnich, Oałicii Wschodniej, O. Siąska,

Po referacie wywiązała się dyskusja, 
w której zabierali głos koledzy: Dagnan, 
Roszkowski, MicLaiak i ia., stawiając po- 
. ztz«f!Ólne rezolucje.

Rezolucje te. uchwalona jeduomyśluie, 
podajemy poniżej«

I. W »p raw ie  u s t  »w 
w y ją  lir owych*

Zwalczanie komunizmu przez ustawy 
wyjątkowe nie osiągnie celu, odwrotni,-> 
itgrautuje go, stwarzając aztacznie wokół 
I go ru bu aureolę prześladowania i mę
czeństwa. RobotnRy polscy, kWSzy nleje- 
dnokiotn.e Cali dowody swego patrjoty- 
;mu, stwierdzają, łe sami wśród si»bie 
mają dosyć sił. by zwalczyć azkodłiwy dla 
Masy n botniczej ruch komaaisłyczny. 
Przy obecnym stanie naszej administracji, 
ustawy wyjątkowe godzii będą nietylko 
w agitatorów bolszewickich, sls w całą 
klatę robotnic/ą. Wobec pcw>łssego, ze
brani wzywają Klub Poselski NPR do wal
ki z uttiwatui wyjątkowemi.

11« O et*atowafli» carakich  
p a r a g r a f ó w .

Konferencja NPR w Warszawie do* 
maga się skasowania artykułów K. Kar
nego, k<rzącycli za uznany w państwie 
paskiem strajk, w szczególnoist zsś o 
skreślenie paragrafów £67 i 368 rosyjskie
go kedtksu karnego.

KI. O losy  w racających  
x Kosjf.

Działalność naszego aparatu admini
stracyjnego, zajętego przy przewoieniu 
repatrjamów, jest w wysokim stopniu wa
dliwa. Dzieli się tam przybyłych rodaków 
na uprzywilejowanych — bogatych pas’- a- 
ny, których się pomieszcza w ciepłych 
barakach i resztę—ludność biedną, którą 
się trzyma w ciemnych, brudnych, nieo- 
palonych stajniach. Wskutek tego, wśród 
rodaków naszych, powracających z poi 
knuta bolszewickiego, szerzą się w za
straszający sposób choroby; śmierć zbiera 
obfite tniwo. Stojąc na stanowisku obo
wiązku państwa zajęcia się w równej mie
rze wszystkimi rodakami, wracaiącymi na 
iono Ojczyzny, Konferencja wzywa Sejm 
I Rzid do zajęcia się jaknajenergicznie] 
powyższą sprawą i pociągnięcia winnych 
wylej przytoczonych naćużjć, do surowe) 
odpowiedzialności.

IV« Rozw iązania Sejm u.
Po wysłuchaniu sprawozdania posel

skiego po*. Chądzyńskiego, zebrani człon
kowie NFR O r. Warszawskiego zgodnie 
s uchwałą R. N., domagają się jakoaj- 
•zybszego rozwiązania obecnego Sejmu i 
doKonani* wyborów do nowego najpóźniej 
Q> wiosnę r. p.„ a zarazem potępiąją te 
stronnictwa, które usiłują sztucznie prze- 
dlntyć żywot Sejmu, potęgując przez to 
chao« w państwie i wzmacniają« rządy 
reikcjł.

V, Kryzy» przem ysłow y
i bazrcbooiet

Ogólne zebranie członków N. P. R. 
Okr. Warsz. domaga się od Rządu i Sej
mu więcej energicznej akejl, mającej na 
celu usunięcie kryzysu {tremysłowego I 
związanego z nim bezrobocia.

Warsztaty i fabryki, k ó:e mimo zdol
ności produkcyjnej n e są uruchomione 
prze* właścicieli — powinny być zasekwe- 
słrowane przez rząd lob uspołecznione i

pnezczone w ruch pod kontrolą zw *V ków  
zawodowych.

VI. O dparcie nspaéoi 
endeckich.

Konferencja NPR w Warszawie« obu
rzeniem piętnuje nikczemne napaści pra
sy N.-DeckJej i posłów N.-D. na aimję I 
Naczelnika Państwa.

Konferencja stwierdza, łe jedynie 
dzięki waleczności armji naszej i łelaznej 
energii i wytrwałości Naczelnika Państwa 
—Rzeczpospolita Polska została uratowana 
od zalewu bolszewickiego, wbrew Intencji 
N.-Decji, któr x szykowała zamach na rząd 
i popierała myśl przyjęcia upokarzających 
warunków pokojowych Trockiego.

VII« Bez zbytnich  
oszczęd n ośc i.

Zebranie ogólne N. P. R. Okr. Warsz. 
wzywa Klub Sejmowy Partji do dopilno
wania, by przy rozpatrywaniu bndtetu na 
rok 1922 nie były skreślone sumy na bar
dzo potrzebne Inwestycje o charakterze 
ogólno-państwowym, •  przedewszystkiem 
na przebudowę węzła warszawskiego i bu
dowę nowych kolei.

VIII« Umowa handlowa
z R osją.

Zebranie ocólne N. P. R, Okr. Warsz. 
wzywa Klub Sejmowy NPR, attby ten 
wywarł nacisk na nasz Rząd w kierunku 
szybkiego zawarcia umowy handlowej z 
Rosją, co przyczyni aię do szybkiego zli
kwidowania obecnego kryzysu gospodar
czego nasztgo kraju, ponadto wyrałono 
Klubowi NPR wotum zaufania.

W końcu przewodniczący zwrócił się 
do zebranych, ateoy informowali organi-, 
zację naszą o wszelkich wakujących po
sadach, które będą dawane bezrobotnym 
NPR-owcom i zebranie rozwiązał.

Wilno przed wyborami.
Spokojne i flegmatyczna Wilno za

czyna sią otywiać. Zbliiające aię wy
bory zainteresowały szersze masy. Lud
ność masta dokładnla zdaje sobie
• p r a w i ;  •  w t i n o M  c k w tlL  D o  obw ro-
dowych Komisy; Wyborczych zgłaszaią 
aię codziennie tłumy sprawdzających 
liatę wyborców. Szczegółnlejailne Jest za
interesowanie na krańcach miasta za
mieszkanych przez Iudnośd robotniczą l 
rzemieślniczą. Stronnictwa i grupy po
lityczne prowadzą szeroką agitację. 
Wiece pol.tycane ściągają tysiące osób, 
Treść uchwał wiecowych poza rółni- 
cami partyjnemi zawiera zawsze myśl 
przewodnią—»Do Polaki*.

MAURycy LEPLANC. 45)

Odłamek pocisku,
Bój od tej strony był 'dość słaby, 

przeciwnik bowiem, dla względów takty- 
eznych, nie wysuwał się tutaj zbytnio 
naprzód. Z jednej i z drugiej strony 
joanak nadzorowano ściśle linję gra
niczną.

Tukie przynajmniej szczegóły otrzy
mał Paweł od porucznika armji tery to r- 
julnej, któremu rano towarzyszył przy 
śniadaniu.

— Kochany kolego — oświadczył 
oficer, któremu Paweł zwierzył eię z ce
lu .swego przedsięwzięcia, jestem cały na 
t ,voje usługi, lecz jeżeli idzie o przejście 
z Orneąuin do Ebrecourt, zaręczam ci, 
nie dokonasz tego.

—  Przejdę.
— D rogą p o w ie trzn ą  chyba? —  za

śm iał s ię  oficer.
— Nie.
— Zatem drogą podziemną?
— Może.
— Nie łudź się. Próbowaliśmy zbu

dować takie przejście. Napróźno. Znaj
dujemy się tu na terenie starych, twar
dych skał, których nie można przebić.

Z kolei uśmiechnął się Paweł.
— Drogi kolego, bądź tak dobry 

dać mi na godzinę tylko czterech sil
nych lndzi, uzbrojonych w drągi z oku
ciem i łopaty, a aziś wieczór jeszcze bę
dę w Ebrecourt.

Och! och! ażeby wyżłobić w »kale 
tunel na przestrzeni dziesięciu kilome
trów czterech ludzi tylko i godzina 
czasu?

—  Nic więcej. N aturalnie proszę •

najściślejszą tąjemnioę i co do moich 
usiłowań i co do ciekawych odkryć, ja
kie one niechybnie sprowadzą. Dowie 
się o nich jedynie wódz naczelny, z ra
portu, który mam mu przedłożyć.

— Zgoda. Sam wybiorę czterech 
zuchów. Dokąd mam icn dostawić?

— Na terasie, obok zamkowej wie
życy.

Terasa ta ciągnie się na wysokości 
czterdziestu do pięćdziesięciu metrów nad 
Liseron’em, a dzięki skrętowi rzeki znaj
duje się akuratnie naprzeciwko Corvigny, 
ktorego wzgórza i dzwonnicę można stąd 
zdaleka zobaczyć, Z wieżycy zamkowej 
pozostała tylko jej olbrzymia podstawa, 
która łączy się dalej z murami funda
mentów i z skałami naturalnemi, pod- 
trzymująccmi terasę. Stary ogród ściele 
aż do stóp raum swe grube drzewa la
urowe.

Tam to udał się Paweł. Kilkakro
tnie przebiegł dziedziniec, pochylając się 
nad rzeką i badając oplecione bluszczem 
rozsypane zwały wieżycy.

— A zatem — rzekł porucznik, 
przybywający z swymi ludźmi — czy to 
ma być punkt wyjścia? Uprzedzam pa- 
na* że jesteśmy zwróceni tyłem do gra
nicy.

— Phi! odparł Paw eł tym samym 
żartobliwym  tonem — w szystkie drogi 
prowadzą do Berlina!

W bijając kołki w  ziemię, wyzna
czył koło, a  zachęcając lndzi do roboty, 
rzekł:

— No zaczynajcie, przyjaciele!
W  dw udziestu m inutach, na obwo

dzie mniej więcej trzech m etrów wyżło
bili w  ziemi dziurę na półtora m etra 
głęboką. Na tej głębokości natrafili na 
w arstw ę kam ieni spojonych z sobą i pra
ca ich stała się  e wiele uciążliwszą, ce

ment bowiem był nieprawdopodobnie 
twardy i nie można go było rozłupać 
inaczej, jak wpuszczając w szpary ostro 
zakończone żelazo drągów. Paweł śle
dził robotę z natężoną uwagą i niepo
kojem.

— Stać! -  zawołał po upływie go
dziny.

Zszedł do wydrążonej jamy i sam 
począł wiercić dalej, powoli, jakby ba
dając skutek każdego uderzenia.

— Gotowe! — rzekł podnosząc się.
— Co? — zapytał Bernard.
— Teren, na którym znajdujemy się, 

jest piętrem rozległych zabudowań, któ
re niegdyś sąsiadowały z starą wieżycą, 
zabudowań zniszczonych od wieków, a 
na których założono ten ogród.

—-.Cóż z tego?
Otóż, drążąc w ziemi, natrafiłem 

na sufit jednej z starożytnych sal. Patrzl
Chwycił kamień, włożył go w sam 

środek wywierconego przez siebie wą
skiego otworu i spnśeił go. Kamień 
zniknął. A prawie równocześnie usły
szano głuchy odgłos.

— Teraz tylko rozszerzyć ten otwór. 
Tymczasem trzeba wydobyć 8kądś drabi
nę i światło... jak najwięcej światła...

— Mamy żywiczne pochodnie — 
rzekł oficer.

— Doskonale!
Paweł nie omylił się. Spuszczono 

drabinę; zszedłszy na dół wraz z Bernar
dem i porucznikiem, ujrzeli palę o bar
dzo dnżych rozmiarach, której sklepienie 
wspierało sin na grubych słupach, dzie
lących ją, jakby kościół na dtfie nawy 
główne i węższe b<?czne.

Paweł zwrócił natychmiast uwagę 
swych towarzyszy na podłogę tych dwóch 
naw głównych.

-r  Widzicie? Z betonu... A tu, pa

Zydowskfe stronnictw* polityczna» 
ta wyjątkiem .Bundu* zdecydowały nie 
przyjmować udziału w wyborach, ze 
względu na plebiscytowy charakter  
Sejmu. Mimo to Jednak w sferach 
przemysłowych i handlowych żydoW 
akich panuje tendencja wyłamania się * 
pod nakazu przywódców 1 przyjęcia U' 
działu w wyborach. Zapatrywania ffp*'* 
ieczeństwa tydows^lego w Wilnie 
kwestja wyborów są rozbietne. Intell* 
gencje i zawodowi politycy łydowscy 
nie chcą się przez wzięcie udziału w 
wyborach angażować w polityce polono* 
Rłsblej ze względu na utrzymanie 
brych stosunków ze sferami rządzącew 
Kowiertszczyzny. Natomiast sfery han
dlowa I przemysłowa w zrozumieniu 
Interesu ekonomicznego wyraźnie zora* 
dzają chęć należenia do Polski.

Litwini i pewno część Białorusinów,
korzystając z wolności prasy, prowadzę 
agitację przeciwko wyborom i p rzed *  
Polsce.

Miejscowe pismo litewskie w ]**?' 
ku polskim ,Qłoa Litwy* fest przepef' 
nione artykułami o tendencji wrogie 
Państwu Polskiemu i nawołulącemi 
powstrzymania się od głosowania.

Cieiltis położenie straży 
graniczne].

Otrzymaliśmy list od funkcjonaiji^ 
szy Straży celnej granicy zachodniej. * 
listu tego redakcja wyjmuje niektóre u* 
stępy, które po części ilustrują opłakani 
stan, w jakim znajduje się piecza n®4 
naszą granicą zachodnią.

Oto: „Grupa nasza ukończyła szko
łę straży celnej w Zambrowie. Wszy»# 
jesteśmy zdemobilizowani wojskowo, * 
których 75 stanowią podoficerowie, m*' 
jący za sobą służbę wojskową od 
lat. Chcielibyśmy pełnić służbę odpowi«' 
dzialną tak, jak to przystało na uczci' 
wego obywatela Rzeczypospolitej. Nw 
wiemy, jaką jest nasza pensja. Po BkoS' 
czeniu szkoły otrzymaliśmy awansem P®
10,000 mk. Za te pieniądze musieliśntf 
odbyć podróż koleją i furmankami 
granicy, to jest do miejsca służby. " 
było 80 listopada. A 10 hm. wynlaco»0
n u m  p o  * ,472  m k . I  •w szy stk o . Tym c**'*
sem stołujemy się u włoścjan miejsce*, 
wych na kredyt

Zycie nad granicą jest droższe, ani
żeli w Warszawie. Włośganic nadgra
niczni liczą, ze im zwrócimy koszty wy* 
żywienia. Inaczej odmówią nam wikts- 
Pieniędzy nie mamy na życie, cóż więo 
będziemy mogli zrobić? Albo opuścimj 
służbę i poszukamy sobie innej pracy, 
albo też zostaniemy wyzyskiwani prze* 
tamtejszych szmuglerów“ . ’* '

trzcie... tak jak przypuszczałem: szyny- 
które biegną wzdłuż galerji naokoło jC' 
dnej z naw!... A oto dnigie szyny, * 
drugiej galerji!

— Lecz cóż to wszystko znaczy*"' 
zawołali równocześnio Bernard 1 port*' 
cznik.

— To znaczy, całkiem poprostu • ' 
oświadczył Paweł — że mamy prze® 
sobą wyjaśnienie dokładne wielkiej ta
jemnicy, osłaniającej zdobycie Croyigł' 
i jego dwu fortów. "

— Jakto?
— Conrigny i jego dwa forty zostv, 

ły zniszczone w kilku minutach, prawd» 
Skądże przychodziły te strzały armatnią 
skoro Corvigny znajduje się o sześć ip! 
od granicy, a żadne z dział nieprzyj*' 
cielskich granicy tej nie prze£roczyh?r 
Strzały te szły zatem stąd, z tej wiaśn'*’ 
podziemnej fortecy.

— Niemożliwe!
— Na tych oto szynach przesuwaj 

dwie olbrzymie armaty, które dokonaM 
zniszczenia.

— Zastanów się! Nic można p ^ -, 
cieź ostrzeliwać z dna piwnicy! Gda‘f' 
są otwoty strzelnicze? .

- -  Szyny nas zaprowadzą. 
porządnie, Bernardzie. Patrzcie oto n 
choma platforma. A tu druga.

— Lecz gdzie otwory?
—- Przed tobą, Bernardzie.
— To mur... Vn>.4
— Tak, mur, który wespół z sl«* 

pagórka podtrzymuje terasę ponad 
ron’em, naprzeciw Corvigny. A Y-T>ni« 
murze zrobione były i zatkane QRS ,iL.v  
dwa okrągłe otwory. Można jeszcze. "; 
różnić wyraźnie ślad widoczny, nl° 
świeży, wykonanych zabiegów.

Zdumienie Bernarda l porucz^8 
nie miało granic. . ^
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if Kalendarzyk.
D zii Tomasza 
Jutro Eugonjusza
Wschód słońca, 8 tn. 11 
Z ie ln i . 3 m. 45
Wschód ksiçlyca 12 m. 83 
ZachóJ. * 1 m. 34

—  N r. 1 .370 ,274 . N u m e r po
w yższy w y c ią g n ię to  z k o ła  w  so - 
botniem  lo so w a n iu  4  p roc . p a ń s tw o 
wej ,pożyczk i p re m jo w e j.

N u m er te n  w y s ia n y  b y ł do 
sp rzedaży  o d d z ia ło w i p o lsk ie j k r a 
jowej k a sy  p o ży czk o w e j w  C z ę s to 
chow ie.

•— Państwowa Rada kolejowa. Dono-
*zą z ministerjum kolei żelaznych, że 
dotychczas wybrani zostali do państwo
wej rady kolejowej z grupy miast, jako 
członkowie: inż. Piotr Drzewiecki, dr. 
Koman Stupnioki, Józef N en mann, Jan 
Kanty Pederowicz, inż. Henryk Sucho- 
Wiak, Antoni Wittig, Jan Ursyn Niemce
wicz.

— Odroczenie służby wojskowe] popi
sowych zagranicą. Wobec uchylenia art. 
6o tymczasowej ustawy o powszechnym 
obowiązku służby wojskowej z d. 2 7 .X  
Wl8 roku, popisowi roczników obowią
zanych, w myśl art. 6 tejże ustawy, do 
czynnej służby w wojsku stałem, którzy 
wyjechali w swoim czasie legalnie za
granicę, a wskutek zarządzonego poboru 
»ob rocznika pragną uzyskać odroczenie 
służby wojskowej z art. 64 tymczasowej 
nstawy, winni wnosić do właściwe! po
wiatowe) komendy uzupełnień, w drodze 
przez odnośne przedstawicielstwo Rze
czypospolitej polskiej, należycie umoty
wowane podania o odroczenie Błużby 
Wojskowej, do którego winno być dołą- 

" czone zaświadczenie danego zakładu nau
kowego, gdzie uczęszczają i studjują.

Powyższe dotyczy również tych po
pisowych,’ którym odroczenia z art. 64 
fymoz. ustawy były już raz udzielane, a 
których termin ważności skończył się.

P o d an ia  o przedłużenie odroczeń 
winni popisowi oi wnosić tą samą drogą, 
jak w yżej.

— Walka z paskarstwem. Szaja Ma- 
ł&but paskarz zapałkowy, o którym już. 
Pisaliśmy w „Pracy“, Jak komunikuje 
Prokuratorja Sądu Okręgowego, został 
Jnż aresztowany, a sprawa skierowana do 
Sądu Okręgowego.

Mieć należy nadzieję, że hjenę — 
Małabuta spotka kara zasłużona.

— Konferencja filatelistyczna Min. Poczt.
1 Telegrafów. Na początek roku 1922 pro
ponuje Min. Poczt i Telegrafów zwoła
cie konferencji w sprawach dotyczących 
filatelistyki. Na konferenoji będą poru
szone sprawy wycofania z obiegu zna
czków pocztowych, ustalenie sposobu 
sprzedaży znaczków pocztowych o war
tości filatelistycznej, utworzenie i roz
szerzenie Muzeum pocztowo-telegraficz- 
nego itp. Osoby i Towarzystwa pragną
ce wziąć czynny udział w konferencji, 
mają nadesłać pocztą do Min. P. i T. 
najpóźniej do dnia 20 stycznia 1 9 2 2  r. 
swoje wnioski-i zgłoszenia. Wnioski na
desłane po tym terminie nie będą roz
patrywane przez Min. P. i T. Na pod
stawie zgłoszonych wniosków Min. P. i T. 
Wystosuje zaproszenia z wyznaczeniem 
terminu konferencji. Zaproszenie będzie 
Uprawniać do brania udziału w konfe
rencji.

— Przedmioty wojskowe, (as) Komisa- 
ijal Rządu m. Łodzi, Wydział wojsko- 
Wo-Polic.yjny (pokój 6), wzywa urzędy 
oraz osoby cywilno do zameldowania w 
terminie ao 10 stycznia 1922 r. o posia

dania przedmiotów wojskowych, pozo
stawionych przez wojska okupacyjne.

Winni niewykonania powyższego 
zarządzenia ulegną karom w myśl ogól
nych postanowień.

— Podatek komunalny od węgla. Min. 
spr. wewn. rozesłał do wojewodów na 
terenie b. zaboru rosyjskiego okólnik, 
w którym wyjaśnia im, że uważa za 
możliwe i pożądane wprowadzenie przez 
związki komunalne samodzielnego po
datku od węgla, w związku z wprowa
dzeniem wolnego handlu węglem.

Wskutek wolnego handlu związki 
komunalne utraciły jedno z najpowat- 
niejszych swych źródeł dochodowych, 
mianowicie 10 proc dodatek komunalny 
pobierany od monopolowej ceny węgla, 
nasuwa się więc konieczność zastąpie
nia go innym rodzajem wpływów finan
sowych.

Minister spr. wewn. podkreśla, że 
podatek od węgla nie może być wpro
wadzony inaczej, jak po uprzedniem u- 
chwaleniu odpowiedniego statutu podat
kowego przez organ uchwalający, a na
stępnie zatwierdzeniu go przez władzę 
nadzorczą. Przyozem opodatkowanie do
tyczyć możo tylko konsumeji węgla i 
to z wyjątkiem węgla przeznaczonego 
dla zakładów i przedsiębiorstw państwo
wych i wysokość stawki podatkowej nie 
może przekraczać 10 proe. ceny węgla 
(franco — wagon kopalnia).

— Otwarcie wystawy górnośląskiej 
w Pabjanicach. Onogdiij o 6 po poł. od
było się wobec przedstawicieli wład 
szkolnych, samorządu miejskiego, nauz 
czycieiatwa 1 licznie zebranych gości 
otwarcie wystawy górnośląskiej w Pa* 
bjanlcach,

Wystawa ma na celu zapoznanie 
szerszego ogółu z wynikiem głosowania
i decyzji Ligji Narodów w sprawie O. 
Śląska.

Różne działy wyjaśniają poglądowo 
istoty sprawy śląskiej. Eksponaty u- 
mieszczono w dwóch salach szkoły pow- 
szechnej Ns 3 (przy Magistracie).

Wystawa otwarta będzie do i-go  
stycznia 1922 r. włącznie iw godzinach 
od.a po poł. do 8 wieoz. zaś o 4 i 6 
udzielane będą szczegółowe objaśnienia

— Wynik kwesty na Inwalidów wojennych. 
W edług ostatecznych obliczeń „Dziań 
Inwalidzi“, odbyt* 11 bm. przyniósł 
ogółem dochodu ' fesl.SOd mk., w tom: 
za nalepki 479.909, do puszek zebrano 
236,156, resztę stanowią ofiary różnych 
osób. zrseszert i tnstytucyj. Rozchód 
wyniósł 37,155 mk. Zatem czysty zysk 
.Dnia Inwalidzkiego* ayraźa się w 
cyfrze 784,153 mk.

Wszystkim, którzy w dn. tym oka- 
aali pomoc czynną I materialną w dz e1e 
kwesty, Zarząd Związku Inwalidów, w 
Imieniu mas okaleczanych składa ser* 
deczne .Bóg zapłać".

— Wpływy na InwaUdów L  S. 0. 0. 
Kwesta n« rzecz lnwaiidów Łódzkie) 
Straży Ogniowe) Ochotniczei urządzona 
w d. 8 maja rb. dała czystego zysku
674,639 mk., a zabawa—17«,507 mV. Z 
kwesty urządzone) w  dniu jub leussu 
Ł. 8. O. O. w d. 14 maja rb. os ągnlęto
42,014 mk. Loteria fantowa I zabawy 
ogrodowo zorganizowane 4 września rb. 
dały W wyniku 1,980,591 mk. czystego 
zysku. Ogółem z tych czterech imprez 
wpłacono na rachunek kasy Inwalidów 
Ł S. O. O — 2;873,753 mk.

«— Z wycieńczenia. ;{a«) Onegda) n« 
ul- Piotr o*»Xie! około NS la  zmarła z 
wycieńcz® :a R. Eliasz,

— Najechanie, (as) Na mieszkańca 
Koluszek, C .. Polan a, przechodzącego 
ulicą Nowomtejską. około domu M 28, 
najechał tramwa JSS 9. P. otrzymał o- 
brażenia głowy. Pogotowia zawiozło go 
do zblornl m:ejskle>.

— Kiljonowa kradzież, (as) Ze składu 
towarów A. Aronowtcza prsy ul. Nowo- 
miejskie) 1 skradziono towaru manu
fakturowego na miljon marek. .

Teatr, HinzgliB i atntoL
Teatr Mlejikl, Cegielni««a 63.

Dziś t  j. w ozwartek premjera — 
*Snieg* S i Przybyszewskiego. Obsadę 
stanowią: pp, Larys-Pawińska, O. Trem- 
bińska, Z. Rodowiczowa, A. Kwiatkow
ski, B. Zytecki i W. Jarema. Reżyser 
dyr. Zygm. Noskowski. Nowe dekoracje 
projektu And. Pronaszki. Przed przed
stawieniem zapowiedziana jest prelekcja 
autora.

„Wesołek Polski“ bawić będzie l i 
cznie zebraną publiezność na wieczorze 
Sylwestrowym od g. 11.15 (pierwsze 
chwile uciechy) i od-'g. 1.80 w nocy 
(drugi seans rozkoszy). Rendez Vous 
wszystkich, którzy — żądni wrażeń — 
chcą miie witać Rok Nowy.

Koncerty Orkiestry Filharmonicznej
Niedzielny poranek muzyczny po

święcony będzie pamięci niedawno zga
słego kompozytora francuskiego Saint- 
Saensa. Solistką będzie pianistka Helena 
Aronsonówna. Na koncercie popołudnio
wym tegoż dnia grać będzie znakomity 
pianista Stefan Askenazy.

Najsłynniejszy z współczesnych kom
pozytorów i pianistów prof. Euren D’Al
bert uświetni swym występem ponie
działkowy koncert abonamentowy. Pan 
D’Albert odegra z tow. orkiestry kon
cert Es-durBeethowena. Pozatem w pro
gramie symfonja 1 Hahlera. Dyryguje 
Br. Szulc.

Z  S ą d u .

S p r a w a  m i e s z k a n i o w a !
Sędzia pokoju l Okręgu Borkowski 

rozważał następującą sprawę o eksmisję.
Właściciel domu przy ul. Napiór

kowskiego nr. 5, Riwen Kraszer zaskar
żył Annę Strzelecką o to, iż ta, będąo 
sublokatorką Antoniego Adamczyka, po 
wyprowadzeniu się A. z .mieszkania, sa
ma pozostała w niem i wyprowadzić się 
nie chce.

Sąd zasądził eksmisje z dniem 1 
lutego 1922 r.

Sędzia złożył votum separatum.

Z  życia organizacij fl. P . R
Z ebran ie Z arządu  F’. P. R*

W Piątek dn. 30 b. m. o godz. 7 
wieczorem w Klubie (Piotrkowska 91) 
odbędzie się posiedzenie Zarządu. Obe
cność wszystkich członków Zarządu, 
przedstawicieli kół oraz dzielnic, obo
wiązkowa. Bardzo pożądana obecnośd 
posłów łódzkich. Sprawy ważne i aktu
alne.
B a c z n c ć ć  D z i e l n i c a  G ó r n a !

Dnia 30 bm. o g. 7 wiecz. w klu
bie NPR przy ul. Kątnej 2 odbędzie sią 
posiedzenie zarządu wraz z dziesiętni
kami Dzielnicy Górnej. Sprawy ważoe.

N i e d o s z ł y  o s w o b o d z i c i e l  R o s j i .

Jednemu z dygnitarzy wojskowych/*

Eolskich majorowi B. w Warszawie (Mo- 
otowska 42), znikł pasierb 14-letni 

uczeń VI kl. szkoły Stowarzyszenia kup
ców m. Warszawy, a wraz z nim znikła 
biżuterja, oraz waluta zagraniczna w 
markach niemieckich i frankach, ogólnej 
wartości przeszło 3 miljonów marek. Za
wiadomiona o kradzieży i ucieczce poli
cja wszczęła poszukiwania, na ślad zbie
ga jednak trafić nic mogła.

Młodzieniec tymczasem wyjechał do 
Włocławka, zamieszkał w hotelu i począł 
żyć na szeroką skalę. Przyjął sobie or- 
dyuansa, zamierzał bowiem stworzyć 
wielką armję i oswobodzić Roąję—mło
dzieniec ten iest bowiem Rosjaninem.

Następnie kupił sobie konia za 210 
tysięcy marek, na Którym urządzał prze
jażdżki po uljoaok Włocławka, co zwró
ciło uwagę tamtejszej policji.

Dalej niedoszły oswobodziciel Rosji 
nawiązał znajomość z wesołymi córami 
Włocławka, by z pośród nich zaangażo
wać sobie sanitarjuszki. Wszystkie u-

mowy zawierano w gabinetach restaura
cyjnych przy suto zastawionych stołach, 
likierach i szampanie. Zapytany przea 
tamtejszą policję o swoje pochodzenie 
odparł, że jest synem wojskowego dy
gnitarza i organizuje armję dla podboju 
Rosji. Zatelegrafowano* do urzędu śled
czego warszawskiego, skąd przyszedł 
rozkaz aresztowania młodocianego wo
jownika

Sprowadzono go do Warszawy v 
przeprowadzono w Włocławku dochodzę* 
nie. Walutę zagraniczną odebrano w 
tamtejszych bankach. Konia oddano wła
ścicielowi, który musiał zwrócić pienią
dze. Nie odebrano tylko pieniędzy, da» 
nych a conto wesołym „sanitarjuszlcom*'.

Młodzieniec sprowadzony do War
szawy tłómaczył się, żc zabrał waluta 
zagraniczną ojczymowi, gdyż ten polski« 
waluty chować nie lubił i powinien był 
zadowolony, że nie uczynił tego o 3 mie
siące w ciaśniej, gdyż wtedy ojczym stra
ciłby więcej.

W SZKOLE,
— CynadersmaM Z czego się robi 

broń do zabrania?
— Z różnych rzeczy! Może byd i z 

papieru. T
— Zwarjowałeś?
— Wcale nie bo w zeszłym tygod

niu mó tata w?lął ga etę do ręki, spoj
rzał na kurs, krzyknąll .marki niem.eckie 
diiesiąć i pól!“, wyv rćcił się i zmarł.

WSZĘDZIE GRA!
Aktorka X., niesłychanie zachłanne 

na role, przychodzi do !e tarza. Ten p« 
zbadan u pyta aktorki:

— Gra Pani w piersiach?
— A role już ro dsne — pyta zwy

czajem swoim jak do reżysca p. X.
(kj.

L eczn ica  ch orób  zęb ó w
Lekarza-dentysty H .  P B U S S

(4 5 *  P io trk o w s k a  145«
Ola k la s y  r o b o tn ic z e j .

2 a  p lom b o w e n ie  oraz w p r a w ia n ie  z ę b ó w  
o p ła ta  p o d łu g  ta k sy ,

0
®

©
©

O G Ł O S Z E N I A  Z W Y C Z A J N E .

T e a t r  S C A L A
OeQiafniana 18«

** ...................  I ■ I IIIMJ
Bilety w kasie teatru o4 godz. 

11—2 i od I p. p.

T y l k o  j e d e n  w y s t ę p  O p e r y  W a r s z a w s k i e j
ś ro d a  dn . V g o , I V  t i U T l f i g l l  t t l f l «  O p e ra  w  8 » k ia c h

g , 8 .30  w . f p W J r  « » U Ł i l l m  a Ł W I L S I M  m u z y k a  R o ss in ie g o
OSOBY: A dam  D obosz, St. B o g u c k i —  J u l j a  M ech ó w n a , L. M osoczy, F ig a ro  e y r . *ew . W a c ła w  B rz e z iń sk i, H. Ja* 

ro sz ó w n a , P . M o rlacch l, P . S z e p le to w s k ł, c a lk . c h ó r. w a re z . teA tro  W ie lk ie g o  d e k o r. k o sz t, r e k w iz y ty  w a r a *  
t e a t r u  w ie lk ., o rk ie s tr a :  sym f. łó d zk a .
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S e r j a  1 - s z a

D z i ś  i d n i  n a s t ę p n y c h !

Wielki Film w 2-ch serjach p. t . S e r j a  1 - f

„TAJEI^NKA KORONY“
D ram at ar 6-o iu  c z ę śc ia c h , o snu ty  n a  Ile prnardzlarago  w ydarzen ia«

E lsa  PsjcssseiiiW  ro li  
g łó w n e j

a r ty s tk a  d ra m a ty c z n a  
t e a t r u  w  M e d jo la n ie .

1 ) Tragiczna śmierć króla.
2) Walka o tron.
3) Nieudany pojedynek;

4) Tajemnicza kradzież korony.
5) Aresztowanie winowajców.
6) Ucieczka z  klasztoru.

© © © © © © © ©
Największe w naszem mieście

K o n s t a n t y n o w s k a  IG .

D z iś

© @ © 0 @ ® 0 ©

N i e b y w a ł y  p r o g r a m !

B E Z I M I E N N A ”
Dramat w 6 aktach na tle rewolucji francuskie].

W ' • <* ■ ̂  . ą  1 * t- . * i i  ■ V • * • ,

P ie r w s z o r z ę d n a  a t r a k c j a !  O b r a z y  w s p ó łc z e s n e j  e p o k i)

.B E Z IM IE N N A * —  to  w a ru s z a ją c y  d ra m a t  k ró le w s k ie j  s ie r o ty  n a  t le  w ie lk ie j  e p o k i re w o lu c j i .  
B a rd s o  a a jm u ją c a  a k c ja , w s p a n ia le  z d ję c ia  w sp ó łc z e sn e , ro z m a ito ść  p o m y słó w  z a p e w n ia ją  o b ra 

z o w i  te m u  t r w a l e  p o w o d zen ie .

M usyka  Ś ciśle  z a s to s o w a n a  do o b ra z u  pod  b a tu tą  p. I). SZY M K IEW IC ZA .

Poesątek praodsiawień w dni® powszednie od godz. 5, w soboty, niedziele § święta od godz. 8-eJ.

A m e ry k a ń s k ie  

dz ie ło  f ilm o w a „ L O T N I K  Ś M I E R C I
I > 2 U Ś  .

» >  Amerykańskie 

dzieło filmowe

S e n s a c y jn y  d ra m a t  w  6 a k ta c h , p e łe n  nad aw y *  M o r n n ł  I i r \ H +  
e a ą jn y o h  p rsy g ó d , w  ro li  ty tu ło w e j  p ię k n a  I V i a i y v J L  L . I I  1 U L .

P o c z ą te k  w  n ie d z ie le  i Ś w ię ta  o  g . 3  po poł., o s ta tn ie g o  s e a n s u  o g, 9 .15 w ie c z .

W  n ie d z ie le  i ś w ię ta  o  g . 2 -e j po poł. P rz a d s ta a r ia a ie  d la  m łodzieży  a  tym  sa m y m  p ro g ra m e m .

D R U K A R N IA  A K C Y D EN SO W A

U&L Przejazd 8. |  p C i  I  t i i i . Przejazd 8-

93

« " S i l l i s -
■  a s i a i B i l i l I I 1 1  i  ■  B m m m

P R Z Y JM U JE  O B ST A L U N K I N A | |

RO BO TY  D R U K A R S K I E  n p .J |
RACHUNKI, BLANKIETY,
CYRKULARZE, KW ITARJUSZE,
A FISZ E, PROGRAM Y 1 t  p.

_ D L A  STO W A R Z Y SZE Ń  i O R G A 

N IZ A C JI RO BO TN ICZY CH  j: i: ;i 
Z N A C Z N E  U S T Ę P S T W A ,

O I R f l i B S a B B I I l l l I B

Ogłoszenia drobne*

B  Już nadeszły z  W arszawy 11

I  K A L E N D A R Z E  |
B  R o b o tn ik a  P o l s k i e g o  N . P . R . ■

w  c e n i e  m k .  2 5 0  za igz.
S ą  do n a b y c ia  w  A dm in . „P R A C Y “ 

i w  K lub ie  N. P . R. P io trk o w s k a  91.

T)rzezlAska J u l j a a  * ragob® 
U  p«szprrt «Małecki, wycUny \
Ł adzi. 4035-''

Dziewczyna
Bia Zielona 23, pralni!). 4030

D r. L . PRYBULSKI
C h o ro b y  sY ńrne, w ło id w , w so t- 

r y c in e ,  m o eao n ło lo w a  
(c le m o «  p le .)

leczenie św iatłem  - 
- ( la m p a  k w a rco w a)

u  JL B R ZEZIŃ SK I, A n d rz e ja  4 .  od  # - i  i » - a  od 4 -5  d la  P a ś
Z A W A D Z K A  >4 1.

K o żu szk i-se rd a k i
d la  m ężczy zn , k o b ie t  I d z ie c i. 

N a d iw y e a a j  ta n io

I
- - J

Siew ie*  E iiftlea ja  z ag u b iła  p»' 
sz p o rt po lak i, w y d a n y  w t i

¿«1. _____________  4 0 3 9 -4
"Tórska Jsdw iga »agubila dó»ojl 
J  esobltty polakf, w ydaty < 

Lodzi.________________ 4042 j  1

J eroiaUkT Jaa iagut>iF"tynJCif  
5 ow y dowód » o b ia ty ,  wydi 

ny  w Łodzi, 4C3i'-5
L eopold Paw lak w ptżojeii*** 

* Warszawy do Łowicza z*' 
gubił portfel ■ dokumontami: 1* 
CStymacj» na prawo kwesty, wf  
dana irzez  Zarząd eokcjl pi*/ 
kole B. 1*. M. S. .Serce Polskie'; 
zciwoUnia Wojewody Worszi* 
ifcłigo 1 S tsro ity  pow. Ml«*“ 
łklego na prawo kwetty I ról*' 
doknaenty  osofctite. Łaskaw«* 
zaalazcę upraaza etę o odcsls*'1 
takow ych za wynagrodzę«1®? 
pod adresem: Łódź, Z giełk»  1 i 
Macierz Szkolna.

i l i i k t  R o m an  sagubK  
o w b l . ly ,  w y d an y  w « j g L ja «

Sprzediuu sklep
k o lo n ja ln y  w  d obrym
W ólczań sk a  255.

R o b o t n i c y  p o p i e r a j c i e  s w o j e  p i s m o  „ P r a c a " .
m m m  w m I  ■■

Wf^ttwca 'ŹtKTdliteftgowj NUPJR, V iódtiT "ttcWBo w drakatoi ¿Praca* m ciaad %, Rc4aato« odpowiedziała,? PAWKJU UKBANiAK

i


